
liceum na półmetku
S zko lne  za b a w y  m a ją  n ie p o w ta ­

rz a ln y  u ro k  i a tm o s fe rę . Z w ła szcza  
te , k tó re  u ś w ia d a m ia ją  m ło d z ie ży , 
ja k  n ie w ie le  cz a s u  p o z o s ta ło  d o  
ukończen ia  szkoły. U czn io w ie  k las  II 
ZSO  w  Ja roc in ie  św ię to w a li pó łm e tek  
sw o ich  zm a gań  ze zdo b yc ie m  śred ­
niego w ykszta łcen ia . P o łow ink i, ja k c o

P O Ł O W IN K I  W  „ O G Ó L N IA K U

p rz y g ry w a ł z e s p ó ł „N a d ir ”  o ra z  DJ 
S ła w e k . U c z n io w ie  b a w ili s ię  w s p a ­
n ia le , n ik t  n ie  z w le k a ł z  w y jś c ie m  
na p a rk ie t ju ż  od  p ie rw s z y c h  m in u t 

zabaw y. W szędz ie  b łyszcza ły  n iem a l 
b a lo w e  k re a c je , b iż u te r ia  i re w ia  
fry zu r. - M u z y k a  b y ła  b a rd z o  fa jn a ,  
p o n ie w a ż  n ie  p u s z c z a li w c ią ż  ty c h

ta lia ,  je d n a  z  u c z e n n ic . - D e k o ra c je  
ś w ie tn ie  p re z e n to w a ły  s ię  z k o lo ro ­

w y m i ś w ia tła m i. W  k w e s tii je d z e n ia :  
p o z o s ta w ia ło  w ie le  d o  ż y c z e n ia ,  
m im o  ż e  b y ło  te g o  tro c h ę , to  m i  
ta k  ja k o ś  n ie  za  b a rd z o  s m a ko w a ło . 
P o d s u m o w u ją c  je d n a k  - w s p a n ia ła  
im p re z a !  - d o d a je .

z a b a w n e  - o c e n ia  S zym o n , k tó ry  
p rzy s z e d ł ja k o  osoba  to w a rz y s z ą c ą  
je d n e j z d z ie w c z ą t. - O g ó ln ie  ś w ie t­

n ie  s ię  b a w iłe m . N ie  m a m  ża d n y c h  
z a s trz e ż e ń  - m ó w i.

L ice a liś c i b a w ili s ię  na p o ło w in -  
ka ch  d o  2 4 .0 0 ,  a szkod a , bo  ch yb a  
k a ż d y  c h c ia łb y  b a w ić  s ię  je szcze
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Uczniom podobały się połowinki

roku , o d b y ły  s ię  w  sa li g im n as tyczne j 
szkoły. U czn io w ie  sa m i p rzygo to w a li 
i w ykona li w szystk ie  dekoracje , a efekt 
b y ł n a p ra w d ę  im p o n u ją c y .

P o czę s tu n e k  z a p e w n iła  re s ta u ­
ra c ja  „R o s a n a ”  z K lę k i. D o ta ń c a

sa m ych  ka w a łkó w  z  je d n e g o  g a tu n k u  
m u zyczn e g o  ty lk o  w sze lk ieg o  ro d za ­

ju .  Co p ra w d a  cza se m  b y f c ia s n o  na  
p a rk ie c ie ,  a le  d a liś m y  ja k o ś  ra d ę , 
w ie le  z a le ż a ło  te ż  o d  p a r tn e ró w  
z  k tó ry m i s ię  p rzysz ło  - tw ie rd z i N a -

Młodzież przygotowywała dekoracje pod okiem nauczycieli 
wychowania fizycznego

J e d n ą  z  w ię k s z y c h  a tra k c ji im ­
p rezy  b y ł w y s tę p  k la s y  II b , k tó ra  
w s p ó ln ie  w y k o n a ła  p rz e b ó j zesp o łu  
„F e e l”  - „ J a k  a n io ła  g ło s ” . -  D a w n o  
s ię  ta k  n ie  u ś m ia łe m , to  b y ło  p r z e ­

IV  P O W IA T O W Y  K O N K U R S  J Ę Z Y K A  A N G IE L S K IE G O

the winner is...
T e go roczna  e d y c ja  P o w ia to w e g o  K o n ku rsu  

Ję zyka  A n g ie ls k ie g o  z o s ta ła  c a łk o w ic ie  o p a n o ­

w a n a  p rze z  ja ro c iń s k i „o g ó ln ia k ” . S zko ła  b y ła  

g o s p o d a rz e m  z m a g a ń , a je j uczeń  z a ją ł p ie rw sze  

m ie jsce .
N a jle p s i z  n a jle p s z y c h , c z y li 1 0  u c z n ió w  w y ­

ty p o w a n y c h  z p ię c iu  s z k ó ł p o n a d g im n a z ja ln y c h , 

w z ię ło  u d z ia ł w  d ru g im  e ta p ie  z a b a w y  ję z y k ie m  

a n g ie ls k im . K o n ku rs  p rz e b ie g a ł w  fo rm ie  d e b a ty  

i o d b y ł s ię  w  a u li L ice u m  O g ó ln o ksz ta łcą ce g o  im . 

Tadeusza K o ś c iu s z k i. U c z n io w ie  LO z  P leszew a , 
Ś ro d y  W ie lk o p o ls k ie j,  J a ro c in a  o ra z  z  L ic e u m  

S p o łe czn e g o  w y p o w ia d a li s ię  na te m a ty  w y lo s o ­

w a n e  p rze z  k o m is ję . - P y ta n ia  d o ty c z y ły  g łó w n ie  

ż y c ia  c o d z ie n n e g o  i  o c ie ra ły  s ię  o w s p ó łc z e s n e  

p ro b le m y . U c z e s tn ic y  w y p o w ia d a li s ię  n a  te m a t  

o b e c n e j r o l i  ję z y k a  a n g ie ls k ie g o ,  o p o w ia d a li  

o a k tu a ln y c h  id e a ła c h  m ło d y c h  lu d z i. . .  - m ó w i 

K la u d ia , z a s ia d a ją c a  na w id o w n i.  D o f in a łu  za ­
k w a lif ik o w a ło  s ię  5  o só b , z  k tó ry c h  ju r y  w y ło n iło  

z w y c ię z c ó w . P ie rw sze  m ie js c e  z a ją ł J a k u b  P rzy­

b y lsk i z  LO w  Ja ro c in ie , d w a  ko le jn e  o d p o w ie d n io  

J u d y ta  M a tło k a  z P leszew a  o ra z  Ł u k a s z  P ra czyk  

z  L ic e u m  S p o łe czn e g o  w  J a ro c in ie . - P o z io m  b y ł  

b a rd z o  w yso k i. P y ta n ia  b y ły  g e n e ra ln ie  ła tw e ,  

a le  p rz e d e  w s z y s tk im  s tre s  b y ł  n a jg o rs z y m  p r z e ­

c iw n ik ie m . Z  p o z o s ta ły m i u c z e s tn ik a m i b a rd z o  

d o b rz e  s ię  w s p ó łp ra c o w a ło . P o d cza s  d e b a ty  b y ło  
d u ż o  ś m ie c h u . Z a  p lu s  m o ż n a  u z n a ć  to, że  n ie  

o d c z u w a łe m  ż a d n e j z a c ię te j ry w a liz a c ji, w szystko  

o d b y w a ło  s ię  w  lu ź n e j p rz y ja z n e j a tm o s fe rz e  - 

o p o w ia d a  z w y c ię z c a  J a k u b  P rz yb y lsk i.

W  p rz e rw ie  z o rg a n iz o w a n y  z o s ta ł K o n k u rs  

W ie d z y  o  K ra ja c h  A n g lo ję z y c z n y c h , w  k tó ry m  

w z ię ła  u d z ia ł p u b lic z n o ś ć . M a k s y m a ln ą  lic z b ę  

p u n k tó w  zdo by ła  z n ó w  rep rezen tac ja  ja ro c iń sk ie g o  

„o g ó ln ia k a " .
U p o m in k i d la  w s z y s tk ic h  f in a lis tó w  u fu n d o ­

w a ło  w y d a w n ic tw o  P earson E d u c a tio n . W  s k ła d  

k o m is ji k o n k u rs o w e j w e s z li n a u c z y c ie le  z każd e j 

z zap ro szo n ych  szkó ł o raz  p rz e d s ta w ic ie lk a  g łó w ­

ne go  s p o n s o ra  - Iw o n a  K u b ia k . K ażda  z  osó b  

n a g ro d z o n y c h  o trz y m a ła  ró w n ie ż  ce n n e  s ło w n ik i

w y d a w n ic tw a  L o ngan  P earson.
NATALIA MIELCAREK

d łu ż e j. C zęść z n ic h  o d je c h a ła  w ię c  
g rze czn ie  d o  d o m ó w , a p o z o s ta li. . .  
ś w ię to w a li d a le j w  s o b ie  ty lk o  w ia ­
d o m y c h  m ie js c a c h .. .

KASIA KOWALSKA

Najlepsi z najlepszych, czyli debata finałowej piątki
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publiczności 
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drużyny
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P O Ł O W IN K I  W  Z S P  N R  1

- W ł y n
B n ia o k r ia s a n y  . m ł o d z ie ż o w y

w esoło , ta n e c z n io , 
smakowicie i b a jeczn ie

■ ę o s K i su b iek tyw n ym  
i la ick im  o kiem

Historia wielkiego człowieka

...W irują
pary
roztańczone...

O k o ło  3 0 0  o s ó b  b a w i ło  s ię  na 

p o ło w in k a c h  w  Z e sp o le  S zkó ł P ona d - 

g im n a z ja ln y c h  n r 1 w  J a ro c in ie . B y ły  

k la s o w e  z d ję c ia , d e d y k a c je , sm a c z n e

jedze n ie  o raz p rzede w s zys tk im ... tańce ! 

S o b o tn ią  im p re zę  p o p rz e d z iło  p rz e m ó ­

w ie n ie  w ic e d y re k to ra  “ je d y n k i"  Jerzego 

S zym ank iew icza , k tó ry  o fic ja ln ie  zap ros ił

Różnorakie “ kiecki” , marynary i fryzury. Oto moda obowiązująca na połowinkach!

w s z y s tk ic h  d o  w s p ó ln e j zab aw y.

- H m ...  S z k o ln e  im p re z y  to  n ie  to  

s a m o  co  s o b o tn ie  "h a rc e ”  n a  d y s k o te ­

c e .. - m ó w i H a n ia , je d n a  z  u cz e n n ic .

- W  o g ó le  to  s z ta m  ta m  z  ta k im  n a ­

s ta w ie n ie m , że  b ę d z ie  n u d n o , k a ż d y  

b ę d z ie  p rz e z  c a łą  z a b a w ę  s ie d z ia ł na  

s w o im  m ie js c u , a  n a u c z y c ie le  b ę d ą  

c h o d z ić  za  m to d z ie ż ą  k ro k  w  k ro k  

i  p r z y p o m in a ć  im  o z a s a d a c h  d o b re g o  

w y c h o w a n ia ... W  rz e c z y w is to ś c i b y to  

c a łk ie m  o d w ro tn ie . B a je c z n e  d e ko ra c je  

k o ja rz y ły  m i  s ię  z  p ra w d z iw y m  b a le m ,  

a  lu d z ie  b a w il i  s ię  ze  sobą d o sko n a le !

K iedy  w y b iła  g o dz ina  d z ie w ię tn a s ta  

i z a b rz m ia ły  p ie rw sze  to n y  m u z y k i, p rzy  

s to lik a c h , g d z ie  s ie d z ia ła  m ło d z ie ż  od 

razu  z ro b iło  s ię  lu ź n ie j. N a p a rk ie c ie  

z a c z ę ły  w iro w a ć  k o lo ro w e  s u k ie n k i 

d z ie w c z ą t, ś w ie tn ie  k o m p o n u ją c  s ię  

z g a r n i tu r a m i c h ło p c ó w .  D o  ta ń c a  
p rz y g ry w a ł ze sp ó ł “ R o la n d ” . - Ś w ie tn a  

m uzyka, k tó ra  o d  ra zu  od ryw a  o d  k rze se ł

- s tw ierdza M aciek, jeden z zaproszonych 

g o śc i. -  B y w a łe m  n a  w ie lu  im p re z a c h ,  

a le  je s te m  p rz e k o n a n y , że  w ła ś n ie  tę  

z a p a m ię ta m  na  d łu g o . C hyba ty lk o  ZS P  

n r  1 w  J a ro c in ie  m a  ta k  ro z ry w k o w y c h  

i  to le ra n c y jn y c h  p ro fe s o ró w  - d o d a je .

K ilk a  g o d z in  p ó ź n ie j, k ie d y  e m o c je  

ju ż  n ieco  op ad ły , te  “ p o w a żn e  p o ło w in -  

k i" ,  za ja k ie  m ia ła  u c h o d z ić  im p re za , 

z a m ie n iły  s ię  w  p ra w d z iw ą , w e s o łą  

p o ta ń c ó w k ę ! O b ca sy  p a rtn e re k  zaczę ły  

p rz y tu p y w a ć  w  ta k t  sko czn e j p io s e n k i, 

z a k o c h a n i s z e p ta li so b ie  c z u łe  s łó w k a  

na bocznej ław eczce , a k ilku  o d w a żnych  

c h ło p c ó w  z  k la sy  2  LO b p o s ta n o w iło  

p rz e ła m a ć  lo d y  i w k ro c z y ć  d o  sa m e j 

“ ja s k in i lw a ”  ( tu  s to l ik  n a u c z y c ie li) , by  

p o p ro s ić  p a n ią  d y re k to r  i je j ś w itę  (tu  

p a n ie  p ro fe so r) o  je d e n  ta n ie c . - N a j­

b a rd z ie j  p o d o b a ł m i  s ię  te n  m o m e n t,  

k ie d y  w raz  z  n a u c z y c ie la m i o d ta ń c z y li­

ś m y  s y m b o lic z n e  "K A C Z U S Z K I"! F a jna  

b y ła  c a ła  im p re z a , a le  te n  w ą te k  ta k  

ja k o ś  u tk w i ł  m i  w  g ło w ie  i  p o z o s ta n ie  

n a  d łu g o  - m ó w i K la u d ia , u c z e n n ic a  

ZS P  n r  1.

N ies te ty , n a w e t n a jfa jn ie js z e  z a b a ­

w y  k ie d y ś  m u s z ą  s ię  s k o ń c z y ć . G ru b o  

po  g o d z in ie  d w u d z ie s te j c z w a rte j z m ę ­

c z e n i ta ń c e m  u c z n io w ie ,  z a p ro s z e n i 

g o ś c ie  i n a u c z y c ie le  ro z e s z li s ię  d o  

d o m ó w . M ie jm y  n a d z ie ję ,  że “ P O Ł O ­

W IN K I 2 0 0 8 ”  k a ż d y z  n ic h  z a p a m ię ta  

na  d łu g o .
JOANNA WAWRZYNKIEWICZ

V ~ - ---------- — ------------------------- '
Trudno zrecenzować ten film , bo jak recenzować praw­

dziwe świadectwo, niewątpliw ie wzruszające świadectwo... 
Dzisiaj możemy porównać opowieść kardynała Dziwisza 
zapisaną na papierze, z film ow ą opowieścią o Janie Pawle 
II. “ Św iadectw o" w  reżyserii Pawia Pitery sw oją polską 
premierę miało 17 października. Zaledwie dzień wcześniej, 
jako pierwszy oglądał je  w  W atykanie papież Benedykt

XVI. Do tego czasu film  ow iany byt ta jem nicą.
Nie m iałam  okazji, aby obejrzeć reakcję publiczności i przekonać 

się, czy inni zareagowali na ten film  podobnie jak ja, m ia łam  za to 
przyjemność odebrania film u  w  sposób osobisty, bardzo indywidualny, 
siedząc przed ekranem zupełnie sama.

“ Byłem z nim  praw ie czterdzieści la t" - te  słowa wypowiedziane 
przez kardynała Dziwisza rozpoczynają film ow ą  opow ieść o Karolu 
W ojtyle, późniejszym papieżu. Na ekranie pojaw ia się w o lno  spadająca 
gałązka o liwna, której tw órcy pozwolili dotknąć ziem i dopiero na koniec 
film u , by objąć tę  historię o n iezwykłym  człow ieku w yrazistą klamrą. 
Początek i koniec - to, co w sercach wszystkich ludzi utkw iło  najbardziej. 
A ktor M ichael York (w ystąp ił np. w  film ie  “Jezus z Nazaretu" Franco 
Zefirellego), pełni rolę drugiego narratora i wraz z Dziwiszem podąża 
śladam i W ojtyły. O pow iadają oni o dzieciństw ie Papieża Polaka, jego 
w ieku m łodzieńczym , służbie Bogu n a s tano w isku  Piotra, aż do mo­
mentu śm ierci. W  tym  film ie  poznajem y życiową drogę papieża. Nowe, 
nikomu dotąd nieopowiedziane historie z życia tego w ielkiego człowieka 
spraw iają, że pokazana po raz kolejny historia o Janie Pawle II nabiera 
świeżości, jest zupełnie inna niż to, co do tej pory w idzieliśm y. Podczas 
dziew ięćdziesięciom inutowego seansu m am y wrażenie, że odkrywamy 
tajemnice, zaglądamy tam gdzie niewielu miało możliwość zajrzeć. Podróż 

w  życie tej wyjątkowej osoby um ila nam muzyka greckiego kompozytora, 
Vangelisa oraz polski akcent - muzyka Roberta Jansona. W  film ie  jest 
również mowa o spraw ie, która w ciąż pozostaje o tw arta  - o beatyfikacji 

Jana Pawła II - santo subito, natychm iast święty.
“ Św iadectw o" to  m anifestacja życia i w ia ry w  dobro drugiego czło­

w ieka. Wszystko, co zobaczymy na ekranie, zupełn ie nieśw iadom ie 
będziemy przeżywać bardzo głęboko. “ Św iadectwo" to  film , który warto 
obejrzeć niejednokrotn ie. Być może dostrzeżemy i usłyszymy coś, co 
um knęło nam za pierwszym  razem...
Serdecznie polecam ...

KAROLINA OSICKA

“ Świadectwo”  /  2008  /  Paweł Pitera /  Michael York /
OCENA: 9 /10  (mocno naciągane)

I p i y t y  i
Złe dziewczyny nie płaczą. One wyją.

I Po składankach jazzowych zawsze można spodziewać 
się, że będą p rzyna jm n ie j zadow ala jące , po sm ooth 

| jazzowych - że bardzo dobre. A kiedy dochodzi jeszcze 
odrob ina e lek tron ik i, można przypuszczać, że krążek 

będzie absolutnie uniwersalny i każdy znajdzie na mm 
coś dla siebie. Ta płyta jednak odchodzi od utartego schem atu. Niby 
można pozachwycać się ikoną A m y W inehouse czy debiutu jącą, ale juz 
uw ie lb ianą przez św ia t Duffy. N iby odkryw am y kilka całkiem  niezłych 
utworów, wszystkie wykonane na wysokim  poziom ie (w  tym  miejsce 
chcia łabym  zrobić ukłon w  stronę naszego rodzimego zespołu PIN.SE' 
- dziewczyny, naprawdę byłam pod wrażeniem !), ale całość... nudzi juz 

po drugim  przesłuchaniu.
Cała zadziorność trac i swój urok, jeśli jest w ałkow ana do znudzenia, 
a świeżość nieco „w iędnie” w  niezbyt oryginalnych aranżacjach. Oczy­
w iście zdarza się kilka m iłych niespodzianek. Żadnej ze wspomnianych 
wyżej pań nie trzeba przedstawiać, PIN.SET-ek w arto  posłuchać choćby 
ze zwykłego poczucia lokalnego patriotyzm u, a k ilka z mnie j znanych 
artystek bardzo pozytywnie m nie zaskoczyło. Całość spraw ia jedna 
wrażenie „n iedbałości dopracowanej w  każdym szczególe", co wręcz 
męczy podczas słuchania składanki. Do te j sm utnej litan ii można do­

dać jeszcze w ą tp liw e  um iejętności w okalne kilku pań, ale z grzecznos 
ich pseudonimu artystycznego nie w ym ien ię, bo to  już możecie oceni 

sam i, s łuchając płyty.
Nie chcia łabym  się posuwać do stw ierdzenia, że płyta jest zła, bo

z pewnością byłaby gruba przesada z mojej strony. Ale zupełnie ad
kwatne słow o to  „przedobrzona” . Jak w iadom o, lepsze jest wrogi®
dobrego, a tw órcy tej kom pilacji albo odw a lili kaw ał dobrej roboty, W
rego mój ograniczony um ysł nie jest w  stanie pojąć albo tak się stara
że przebrali m iarę. A szkoda, bo tak i krążek (a raczej krążki dwa,
to edycja dw up łytow a) m ógłby być świetny, tymczasem jest zaledw
nieco ponad przeciętny. N iby nie ma się do czego przyczepić, ale

ideału tak da leko... . . . ckaKASIA KOWALSKA

bo

„Bad girls don't ery", wytwórnia: Arizona University Records, 2008
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